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Wypadki bieżące politycznej i eko- 
nomicznej natury, zasłaniają społeczeń- 
stwu polskiemu oczy na sprawę wciąż 
groźną, a zasadniczo najważniejszą dla 
narodu, 


ma wychowanie młodzieży. 

Nie myślę w lej chwili o dziatwie szkol- 
nej, bo ta ma mniej lub więcej zape- 
wnRioną opiekę domową i szkolną. Ale 
mam na myśli tych dorastających, któ- 
rzy za lat kilka lub za parę miesięcy 
mają stanąć przy urnie wyborczej — 
i jako obywatele — dźwigać ojczyznę, 
do lepszej przyszłości. 

A młodzieży tej jest, nie setka, ała mi- 
liony. 
fe milijony potrzebują czełtaj 

i czujnej opieki, 
aby nie przepadły dla naszej, katoli- 
ckiej sprawy. 

Po miastach widzimy, terminatorów, 
chłopców przybyłych ze wsi; pozbawie- 
ni opieki, zmuszeni mieszkać po slan- 
cjach i lo jeszcze po jakich stancjach, 
zdani zupełnie bez kontroli na łaskę 
majstra, rzucają się w objęcia nędzy, 


Kraków, dnia 4 września 1921. 


zelky Glan Polskiego Sironniciaja kat. mde wen. 
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rozpusty, kradzieży i socjalistycznej partii 
robotniczej. 

Niedorostki le, często w wicku szkol- 
nym, często bardzo potomstwo nicślu- 
bnego łoża, znajdują dom swój i dach 
na ulicy. Zajęciem ich po za pracą przy 
warsztacie, to wyprawianie złośliwych 
psot drugim, kradzieże, zgrywanie się 
w karty, odwiedzanie kin i knajp miej 
skich, O tem przekonać się można na 
każdej większej stacji, a w mieście, na 
każdej ulicy. A nie tylko ci, co mają 
na wsi rodziców, ale również synowie 
mieszczańscy, zwłaszcza synowie rodzin 
ubogich, w miasteczkach, pracujący jako 
robolnicy niekwalifikowani, w fabry- 
Lach, warsztatach lub kopalniach, po- 
trzebują opieki, po pracy całodziennej, 
swawy dla duszy, której im matka 
i ojciec, zajęci pracą ciężką i troską 
o wyżywienie młodszego > rodzeństwa 
dostarczyć nie mogą. 

Nie leniej przedstawia się sprawa na 
wsi. Przecież wciąż słyszymy i czytamy 
o włóczącej się po nocach młodzieży, 
bijatykach, napadach, a nawet kradzie- 
żach i morderstwach. A iakla tę wcale 
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nie są odosobnione, ale powtarzają się 
w każdej prawie wsi, 


Tak dalej być nle może. 


_ Wszak już nie tylko sumienie ojca 
i matki, ale każdego człowieka musi się 
zaniepokoić tem strasznem zgorszeniem 
i zepsuciem, które ogarnia coraz to szer- 
sze zastępy naszej wiejskiej i miejskiej 
młodzieży. 

Trzeba złemu wedle sił zaradzić. ' 

Jeśli chodzi o wieś to po pierwsze: Ra- 
da gminna powinna uchwalić, a zwierz- 
chność powinna uchwały tej dopilnować, 
że po godzinie n. p. 10-tej nie wolno 
bezwarunkowo po wsi chodzić groma- 
dnie i wyprawiać hałasów. Winnych 
powinno się karać po staroświecku: 
dwadzieścia pięć kijów; albo i więcej, 
w kaneelarji gminnej. 

Po wtóre: Rodzice powinni pamiętać, 
Że odpowiedzialni są przed Bogiem i lu- 
dźmi za wychowanie swych dzieci nie 
tylko wtedy, kiedy te dzieci są małe 
ale jeszcze więcej, gdy one dorastają. 
Dlalego po wsiach powinni panowie na- 
uczyciełe i nauczytielki urządzać wiece 
redzicielskie, aby starsze pokolenie zain- 
teresować więcej wychowaniem dora- 
stającej młodzieży. 

Pe trzecie: Dorastającą młodzież trze- 
ba koniecznie związać w Katolickie Sto- 
warzyszenie Młodzieży polskiej, albo 
w inne jakieś dobre stowarzyszenie, 
Młodzież potrzebuje zabawy, oświaty, 
różnych porad i wskazówek. Młodzież 
potrzebuje wychowania społecznego oby- 
watelskiego. A tego nabyć może jedynie 
w dobrem, katolickiem stowarzyszeniu, 

Jednakże stowarzyszenie młodzieży, 
jakby dalsza szkoła, wymaga bardzo 
dużo pracy, aby mogło przynieść poży- 
tek. Dlatego gmina powinna przy uchwale- 
niu budżetu wstawić pewną znaczną sumę 
na popieranie finansowe stowarzyszeń mło- 
dzieży, a czynniki inteligentne na wsi, 
a więc przedewszystkiem ksiądz i nauczy- 
ciel, powinni objąć duchowe kierowni- 
ctwo Stowarzyszenia młodzieży po za 
szkolnei. 


Księża Biskupi rozumiejąc doniosłość 
tak ważnej dla narodu sprawy jak, po 
za szkolna opieka nad dorastającą mło- 
dzieżą, utworzyli Generalne Sekretarjaty dia 
Stowarzyszeń młodzieży, Wymieniam tylko 
Kraków, Plac Maryaki 2 ; Tarnów, Chv- 
szowska 5.; Przemyśl, Katedralna 9. Tam 
należy się zwracać po wszelkie bliższe 
wskazówki i porady przy zakładaniu 
katolickich Stowarzyszeń Młodzieży. 

Zahierzmy sią ezempręd:ej do pracy. 
Wyrywajmy jednego chłopca za drugim za 
złego towarzystwa, wskazujmy mu ideziy 
polskiego katolickiego młodzieńca, a praca 
naszą wyda pewnie słokrotny owoc. 
Młodzież nasza pragnie być lepszą. 

A. R. 


Czasy próby i nieto. 


Nie ulega najmniejszej watpliwosci, że chwile, 
jakie przeżywamy są ia przeważającej wieksze 
ści naszego nawodu hardzo cieżkie do przetrwa 
nią. 

Radošsé z odzyskania miepodlesluści przytlu- 
mia troska o byt powszedni, a często głód i ne- 
dost.utek. 

Spustoszenie i zubożenie kraju z powodowana 
długoletnią wojną, niebywały spadek marki poi- 
skiej i coraz bardziej wzrastająca drożyzna, brak 
nieraz najkonieczniejszych artykułów, potrze: 
tnych dla ludności, jak ubrania, obuwia, soli, 
cukru, nafty i t. p. wywołują zrozumiałe rozgo- 
ryczenie w mieście i na wsi. 

Położenie proletarjatu weejskiego nie zawsze 
jest korzystniejsze od miejskiego, przeważnie zor- 
ganizowanego w związki zawodowe i wzajemnej 
pomocy, 

Plaga dzików, gdzieniegdzie, które nadimier- 
mie rozmmożyły się po lasach, niszczyły plony, 
ce wywołuje rozpacz małorolnych, poszkodowa- 
nych tem więcej, że przyznawane odszkodowania 
cd właścicieła polowania nie znajduje się w żar 
duym stosunku do poniesionej krzywdy. 

Masy bezrolnych i małorolnych czekające na 
wykonanie ustawy o reformie rolnej, poczenaja 
się miecierpliwić, może nie tyle z powodu, że nie 
otrzymały dotąd  obiecywanych gruntów po ni- 
skich cenach, ife dlatego, że tymczasem rozmaici 
ludzie zamożni, mający gruntu własnego dość, 
albo zbogaceni w czasie wojny rozmaici spaku- 
lanci, nieraz niezawodowi rolnicy, korzystając 
z przynależności do wpływowego stronnictwa, po- 
kupili zą bezcen całe folwarki, A protesty i ząda- 
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nia, aby raz temu tame położyć, są głosami woła- 
jącego na puszczy. 

Stosunki umożliwiające, że ktoś sprzedaje 
swoje własne kilkunastor'orgowe gospoiiarstwa 
za 9 miljonów marek, a kupuje równocześnie 130 
morgów gruntu dworskiego w tej samej miejsco- 
wości za 7 miljonów marek, są niezdrowe i do 
niczego dobrego nie donmowadzą. Fakt taki zda- 
myl się w powiecie tarnowskim. 

Wiele urzędów jest niepotrzebnych, natomiast 
w sądach jest wielki brak sit, co może spowodo- 
wać zwinięcie nektórych sądów powiatowych. 
Nie jest to pożądany objaw, bo dobrze funkcjonu- 
jące sądy sa konieczne dla utrzymania ładu i po- 
rządku w państwie i należytego wymiaru spra- 
wiedliwości. 

Duszną atmosferę potęguje syiuscja zewne- 
trzne, Tak od wschodu, jak i zachodu otoczeni 
jesteśmy  nieprzejednanymi wrogami, cheącymi 
naszym kosztem się wzmocnić, brak nam nato- 
miast przyjaciół, bo oprócz Franej', szczerej i wier 
nej naszej sojuszniczki, inne wiajzie mocarstwa 
popierają interesy swoje własne i naszych Śśmier- 
telnych wrogów, nie wahając się wykręinie tio- 
maczyć jasnych postanowień traktatu wersal- 
skiego. 

Naturalnym objawem ogólnego uiezadowole- 
nia jest szukanie winowajców. Składa się winę 
na kząd, to znowu na Sejm. 


Co chwilę spotykamy się ze zapytaniami lu- 
dzi z różnych warstw społeczeństwa: „Kiedyż 
wreszcie będą nowe wybory? — jak długo jeszcze 
Witos bgdzie rządzi ?“ 

My, posłowie katolicko-Tudowi najmniej chyba 
ponosimy odpowiedzialności za dzisiejsze stosun- 
ki, bo nas w Sejmie jest mew elu, Przy każdej 
sposobności jednak domagamy się od Rządu, ky 
kezwsględnie interesy partji podporządkowywał 
interesom calego Państwa, br od pracy nad bw 
dowa i zarządem Państwa nie odjuwał ludzi zda- 
tnych do tego, choć nie należących do wielbicieli 
p: Witosa. 

Wy zaś, kochani czolnkowie stronnictwa ka- 
tolicko-Imdowego, wspierajcie usiłowania i poczy. 
nania swych posłów wytrwałą pracą w waszych 
zagrodach i innych warsztatach pracy. Starajcia 
się te ciężkie czasy, te lata chude, przetrwać, 
bądźcie dla drugich wzorem i przykładem praco- 
witych, bogobojnyeh, światłych i ofiarnych oby 
wateli, świadomych swych praw i obowiązków. 
Bo słusznie i trafnię powiedział Benjamin Fran- 
klin, znakomity uczony amerykański: 

„Ci, którzy dowodzą, że bez pracy i trudu 
dojść do czegokolwiek można, podają ludziom 
truciznę”. 

Poseł Dr. Antoni Mażakiewiez, 

Tuchów, w sierpniu 1921. 


żydzi chcą wywołać u nas bolszewizm. 


Warszawska „Gazeta Poranna'* donosi, że 
najmniej pożądani przybysze żydowsko-bolsze- 
wiecy zalewają letniska pod Warszawą, — 
W Wołominie zjawiło się mnóstwo żydów przy- 
byłych z Rosji. Chodzi to w czerwonych koszu- 
lach, pyszne bezkarnością, agituje jekieś ciemno 
idee, względem Polaków zachowują się bezczel- 
nie... W Otwocku np. zjawiają się przybysze z 
Rosji. Nie tają się nienawiścią do Polski. Rozno- 
rządzają wielkiemi ilościami rubli carskich. Wy- 
kupują żywność. Podnoszą drożyznę. Zapowia- 
dają przewrót. Ludność polska przerdżona, wy- 
elada pomocy, — gdyż czuje się bezsilna wobec 
zalewającego ją żydowstwa. 

To dzisiaj, a z niedalekiej przeszłości kilka 
faktów. 

W Białej Poleskiej, która liczy 22 tysiące 
mieszkańców, dwa tysiące młodych żydów ode- 
szło z bolszewikami, gdy ci się ewauowali. 

W Bześciu Litewskim rozlepiony był rozkaz, 
podpisany przez przewodniczącego komitetu re- 
wulucyjnego Moroza, który uwalniał żydów od 
wszelkich rekwizycji, 

W Krakowie znalcziońo już po dwakroć u- 
kryie składy karabinów i wojskowe plany żydow- 
skie, jak zająć Kraków, Mimo. że aresztowano 


kilkunastu żydów, nie styszeliśmy ani o jednym 
wyroku za zdradę Polski na żyda!?! 

Kilka tygodmi temu skonf skowano żydowi w 
Krakowie całe fury odezw bolszewickich dla pod- 
burzania ludności, — Żyda aresztowano. ale jaki 
wyrok ną miego wydano??? Ludzie chciełłby to 
wiedzieć. 

I pomimo tych jawnych zbrodni żydowskich, 
rząd Witosa puszczą miljony nowych żydów do 
Polski, 

Dnia 25 sierpnia wręczył rząd polski notę Czi- 
czerinowi, w której kategorycznie stwierdza pro- 
pagandę bolszewizmu w Polsce. W rękach pol- 
skiego rządu są dokumenty na potwierdzenie, iż 
rząd bolszewick. wydał w ostatnim miesiącu kil- 
kaset tysięcy rubli, wielką ilość złota i brylantów 
agitatorom, aby ei wywołali za wszelką cenę bol- 
szewizm w Polsce. 
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„lomydhłepimany fraza 


Takie pytanie zadajo sobie „Piast* w 33 nu- 
morze z dn. 14 sierpnia br. Przyparty do muru 
przez wszystkie katolicko-narodowe stronnictwa 
w Polsce, widząc, że bez narażenia się na zarzut 
niepoczytalności nie może już gołosiownie tylko 
zaprzeczać jawnym i namacalnym dowodo:n, 
stwierdzającym niezbicie szkodliwą dla Polski 
działalność piastowców i wyczerpawszy cały swój 
arsenal wyzwisk, obelg i ziejących jadem niena- 
wisci oszczerstw, schrypmięty, zziajany, załamu- 
jąc w swej kezsilnej złości ręce, woła rozpaczii- 
wie: „Co my mamy teraz robić?*, 

W tom pełnem znaczenia i bolesnej skargi py- 
taniu mieści się żal piastowców za ubiegtymi już 
może bezpownotnie dobremi czasami, kiedy to 
kezkarnie robiło się miljonowe majątki na dzie 
kich pareelacjach lasów i ziemi, kiadyto rozbijało 
się po Pulsce „salonkami*, nabywało kamienice 
w Waiszawie, kupowało obszary dworskie za 
szkoda szerokich mas ubogich, a ciemnych chło- 
pów, dających się dotąd tak łatwo chwytać na 
wędkę pięknie brzmiących, a nieziszczalmych 
przedwyborczych obiecanek, 

Czuć w tem pytaniu rozpaczliwą bojaźń przed 
łakiemi „przeklętemi gazetami“, jak „Kud kato- 
tieki" itp, bo dzięki tym gazetom właśnie moża 

wieś przejrzeć i nie pozwołi wodzić się ciągle za 
nos nagasiaczom żydowsko-ludowcowym. Mogą 
mastać takie warunki, iż wszelkie szwindłe, na 
chłopskiej skórze uprawiane, będą prowadzić do 
kryminału, żo uczciwość i sprawiedliwość społe- 
czna Święcić będą trjumf. 

Tero to właśnie boją się piastowcy i dlatego 
załamując ręce, wołają: „Co my chłopi mamy te» 
raz robić? . 

„ Niesłusznie. jednak w tem pytaniu używa 
„Piast“ wyrazu „ehłopi*. Powinien byl napisać 
tak: Co my, ujki żydowskie, mamy teraz robić? 

Wszyscy najwięksi poeci narodu naszego 
R Adamem Mickiewiczem na czele przepowiadali, 
że ster rządów w zmartwychwstałej naszej ojczy- 
żnie obejmie lud wiejski, jako najzdrowsza moral- 
nie warstwa narodu, Świeża duchem 1 ciałem. 
f słusznie. Skoro przed 150 laty upadła Polska 
wskutek Jozpustnych obyczajów, lekceważenia 
Kościoła i wiary katolickiej, sarnolubstwa, pry wa- 
ty i innych wad, jakie rozwielmożniły się wśród 

nanującej wtedy wanstwy szlacheckiej, dlateso 
dla wszystkich głębiej myślących wydawała się 


naturalna rzeczą, że polityczną niezawisłość naro 
du ta tylko jego warstwa zdoła utrzymać i utrwa- 
lić, która mieć będzie przeciwne swym błędom 
i wadom przymioty, a więc dobre obyczaje, gir 
boską wiarą św. i przywiązanie do Kościoła Św, 
ofiarność ł braterską z rode. 

Za taką, mającą wielką przed sobą przysztość 
warstwę narodu polskiego uważanym był lud wiej- 
ski, Stąd to każdy szczery patrjota nie ustawał 
nigdy nawoływać ten lud do oświaty, do wyro- 
bienia w sobie poczucia obywatelskiego, aby 
z chwilą zmartwychwstania Polski zdoiny był sta- 
nać na jej czele, 

Przed trzema laty mimo naszych zasług 
i wbrew przewidywaniom najtęższych polity ków, 
Bóg nam wrócił Ojezyznę. Przepowiednie wiesz» 
A się spełniły, bo Opatrzność ster rząd ów bol. 

ki złożyła w ręce ludu siarmiężnego, jako że ton 
ig lud odznaczał sie zawsze najstębszą reli- 
gijnością, czcią i miłością względem Kościoła ka- 
tolickiego, skromnością, pracowitością i czysta- 
ścią obyczajów. 

Ale wrogowie nasi, a przedewszystkiem ży- 
dzi, nie śpią, Postanowili oni pizedewszystkiem 
w lud udorzyć, w ten lud prosty, na którym ma się 
oprześć przyszłość Polski. Lud postanowili ci wro- 
sowie opanować a: złych,  samolubnych 
bezrellgijnych, ciciwych i żądnych panowania, 
jakoteż amblinych jedneosick pochodzących z po- 
śród warstw chłopskich. Takim jednostkom daig 
żydzi wielkie piemiądze, czynią im rozgłos w swo- 
ich gazetach, jako jedynym zbawcom narodu. sia- 
rają ię wszelkimi siłami wyrobić ku nim zaufanie 
płytko-myślących tłumów i tak uczynić je poda- 
tnemi na najgorsze wpływy. Ózżynią oni zupelnie 
tak, jak gospodarz, który pragnie wyiępić spocz. 
ry. Przedowszystkiem taki gospodarz chwyta je- 
dnego lub klika szczusów, zaszczepia w mich 
wściekliznę, a natępnie puszcza na wolność, aby 
one swą wśceklizną inne szczury pozarażały, — 
Taki popierany przez żydów naganiacz krzyczy, 
na całe gardlo: „Chłopi, chodźcie za mną”. — „Ja 
jestem także chłop, wasz brat, gdy takich jak ją 
dużo będzie posłami, będziecio mieć raj na ziemi”, 
A gdy lud ciemny da się otumanić podobnym nia 
ganiaczom, wówczas ci zaczynają powoli alo 3y- 
stematycznie siać nieufność przedewszytkiem da 
katolickich kapłanów szkaluijąc ich w oczach lu~ 
du i bezczeszcząc. Straciwszy zaś zaulanie do ka4 
płanów traci lud religję. a z nią slachetne obyczax 
je, całą swą GUChOWĄ potęgę i tak łatwo się staja 
lupem wrogów. i 

Rolę obałamuconych przez żydów agitatorów 
i gorszyciell ludu grają u nas z małymi wyjątka: 
mi prawie wszyscy piastowcy, a nadto stapiń« 
czycy i socjaliści, Są Oni Świadomie lub nieświa- 
domie narzędziem w ręku żydów do zniszczenia 
u nas niepodległości Ojczyzny. l- 

Wszolakoż lud polski na tej niecnej ich robo- 
cię już sią poznaje. To też coraz tłumnie] garną 
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sie chłopi rod sztandar Stronnictwa  katolicko- 
ludowego i pojmują, że sprawować rządy w Pol- 
soo, że ustalić siłę, niezależność i sławę narodu 
będą chłopi mogli tylko wtenczas, jeżeli do sejmu 
wybierze sobie takicir posłtów-chłopów, którzy są 
uczciwymi i otwartymi katolikami. — Widząc to 
agenci żydowscy z pod znaku „Piasta“ wołają: 
„Co my teraz mamy robić?* Jedna pozostaje ra- 
du: Zawrócić z miecnej drogi, przestać działać na 
zgubę własnego państwa, nie zohydzać Kościoła 
w cczaąch ludu, a wtedy może być mowa o praw- 
dziwej służbie dla Ojczyzny. Lorens, 


poradnik prawny. 


KODYCYLE. 


W poprzednich artykułach podaliśmy formy 
testamentu, a uczyniliśmy to oczywiście przykła- 
dowo, aby ułatwić spisywanie testamentów ł aby 
iestatorzy sporządzali testamenty, a nie tak zwa- 

e kodycyle — jak się to przeważnie dtieje — 
kiore to kodycyle sprawiają sądom przy per- 
traktacji spadkowej trudności i dają powód do 
procesów, 

Moga jednak zajść wypadki, w których zro 
kienie kodycylu, czyli zapisu, jest wskazane. 

N. p. spadkodawca ma tylko jedno dziecko, 
które z ustawy dziedziczy cały spadek, robienie 
iestamentu jest wtedy zbyteczne. Spadkodawca 
ma jednak np. pewne obowiązki względem brar 
HE uje wiernego sługi, lub przy jaciela, lub 
nieślubnego dziecka, którym chee coś przezna- 
«wyć ze swego majątku, czy to kawałek gruntu, 
jakaś krowę, konia lub sumę pieniężną. Wtedy 
może to uczynić w formie kodycylu. Dziedzic zaś 
ustawowy musi legaty, czyli zapisy wypłacić 
i wypełnić wolę testatora. 


Forma takiego kodycyln jest następująca: | i 
A 
% 


Na wypādek mej śmierci pzeznaczam!: 

1 ) mojemu bratu Wojciechowi łąkę przy mece, 

2) siostrze krowę łysą, wh 

3) Ielenie Sołtysównie osobny kawałek gnm- ` 
iu. zwany „Ryje“ i t. p. 

Taka jest ostatnia moja wola. 

Moszkowice dnia 16 sierpnia 1921. 

Tomasz Koza“. 

Spadkodawca może zapis czy też dziadzicze- 
hie uczynić zawisiem od spelnienia pewnego wa- 
runku. Warunek ten, aby był skuteczny, musi 
Dye: i możliwy do spełnienia; 2. dozwolony usta- 
wowo i wedie zasad moralności; 3. musi być zro- 
zumiaiy į jasny. 

Nie jest wprawdzio pożądane zamieszczanie 
w rozporządzeniach ostathiej woli warunków. Je- 
dnak czasem okazuje się to potrzchne. N. p. go- 
Epoduw ną wsi pozostawia żonę i dwoje dzieci. 


Chdiałby zapisać swej żonie znaczną, część mik 
jątku, nie chce jednak, aby przez jej powtórne 
wyjście zamąż ta część dostała się potem w obce 
ręce, 4 nie dia jego dzieci. Może przeto w testa 
meńcia tak postanowić: 

„Dzieciom moim Janowi i córce Marji prze- 
Łuaczam poławę swego majądki. Drugą polową 
zapisują mej żonie Anieli pod warunkiem, że sa 
wyjdzie zamąż. — Gdyby żona wyszła zamąż, 
zapisana jej połowa majątku przechodzi na z 
dzieci, a żoną otrzyma czwarią część spadku na 
dożywecie*, 

_ Mąż ńię może wprawdzie w testamencie za: 
bronić powtórnego małżeństwa a ale sapis 
może Od tego uczynić zależuy Nieważne bo- 
wiem jesl nałożenie na dziedzicw. lub zapisobiorcę 
warunku, aby wogóle nie zawierał małżeństwa. 
Warunek jednak, aby dziedzie lub zapisobiorcą 
nie wchodził w związki małżeńskie z pewną 030. 
bą, musi być dopełniony pod utratą dziedzictwa 
względnie zapisu. 

Także osoba owdowiała, mająca jedno lub 

Pod: dzieci, jak wyżej wspomnieliśmy, musi 
spełnić warunek, t. j. nie żenić się, względnie nia 
3 ŚĆ ZAMĄĘŻ, jeżeli chce się przy zapisie utrzymać, 


W JAKI SPOSÓB MOŻNA ODWOŁAĆ 4 
ROZPORZĄDZENIE OSTATNIEJ WOLI? | 


| Testament można odwołać przez zrobienia no- 
wego, późniejszego. Wcześniejszy wtedy, t. zn. 
pierwotny traci swoją skuteczność. Z tego wyni- 
ka, że zamieszczenie daty, które wnrawdzie do 
ważności testamentu nie jest konieczne, jest bar- 
dze wskazane, (W prawie niemieckiem należy 
data do ważności testamentu). : 

Przy kodycylach: późniejszy znosi wcześniej- 
sze zapisy i kodycyie tylko a tyle, o ile z nim t. zn, 
z ostatnim sà popmednie w Sprzeczn oś Gl, Spadko-, 
dawca może więc spomądzić dwa i więcej kody- 
cylów w różnych Odstępach czasu i wszystkie 
mogą być ważne, jeżeli w każdym kodycylu zapi- 
suja imne przedmioty. Jeżeli zaś np. w maju zapi- 
sał parę koni córce, a w październiku zapisał te 
same konie synowi, to zapis koni synowi będzie 
ważny a zapis koni córce bezskuteczny, czyli we- 
ważny, jako weześniejszy. ` 

Testament lub kodycył można odwołać takto 
przez zniszczenie, przez przecięzie lub przekreśle- 
nie podpisu testatora, Musi to jednak uczynić sam 
testator. 

Rozporządzenie ostatniej woli można odwołać 
ustnie lub pisemnie. Odwołanie jednak musi mieć 
wymagana formę, t. j. przy ustnym potrzeba 3 
świadków, przy pisemnem odwołańin potrzeba 
wymogów takich, jak w jednym z poprzednich ar- 
tykułach zaznaczyliśźmy. 

Jeżeli testament uległ uszkodzeniu lub zagi“ 
nął, ostatnia wola nie traci swej mocy, „ic sle, 
potrafi udowodnić, że zniszczenie lub uszkodzeńie, 
nastąpiło przez obcą osobę, czy to przypadkowo;: 
czy „ozmyślnie. lub przypadkowo przez samego 


mate m 


u LUD KATOLICKI“. Nr. 36 z do. 4 września 1921 r. 


żacznośći 


Bacznoścć! 


Termin zgłaszania kandydatów na kurs przedłuża się 
do 15 września br. Późniejsze zgłoszenia nie będą abso- 


lutnie uzwzgłędnione. 


spadkodawcę. Nadto, jeżeli treść testamentu mi- 
go zniszczenią zostanie przez świadków stwier- 
zoną- 

_ Jeżeli testator uczynił 2 pisemne rozpoządzeņia, 
ostatniej woli, z których późniejsze zn'szczył lub 
podpis własnoręcznie przekreślił, natenczas wcze- 
Śniejsze pisemne rozporządzenie będzie mimo to 
ważre. Jeżeli zaś po ustnem rozporządzeniu osta- 
tn'ej woli testator zrobił pisemne i to pisemne na: 
stępnie zniszczył, natenczas poprzednie ustne roz- 
porządzenie nie odzyskuje mocy. 

Zapis uważa się także za odwołany, jeżeli 
Bpadkodawca zapisaną wierzytelność sam odebrał 
lub też rzecz komuś przeznaczoną sam pozbył, 
n. p. sprzedał, lub ją komuś innemu za swego ży- 
cia darował. 

W następnym artykule omówimy kiwiestję, ja- 
kim osobom spadkodawca musi część dziędzietwa 
zostawić, Dr. J. K. 


ila początku roku szkolnego. 


Zaczyna się rok szkolny. Młodzież polska ma 
postąpić naprzód w nabyciu wedzy i enoty. Cieszy 
się tem Ojczyzna nasza i pełna nadzieji oczekuje czy- 
nów wielkich, choć cichych. 

Szkoła, Kościół i rodzice — to uży organy, które 
są z obowiązku swego powołane do kształtowan a 
umysłów i sere młodzieży. Szkoła — przez regularne 
i sumienne udzielanie nauki, Kościół — przez podno- 
szenie umysłu i serca do Boga, rodzice — przez 
wszechstronne poparcie pracy szkoły i Kościoła, 

Ze strony szkoły musi się naród domagać, aby 
w sposób pełen umiłowania dziatwy nie tylko ksetał- 
ciła umysły, lecz także wychowywała. wpływając 
moralnie na młodzież i popierając pracę Kościoła, Da 
sę to uskutecznić przez odpowiednie działanie na 
młodzież w czasie nauki, przez wykonywanie prak- 
tyk religijnych, przez dobry przykład nauczycieli, 
przez wpajanie młodzieży poszanowania starszych 
i umiłowan a obowiązków, 

Wychowanie bez łączności z duchem Kościoła ka- 
tolickiego nie da się pojąć, a mrzonki i teorje prędzej 
czy później wyrobią z dzieci brutałów i warchołów. 


R. 5. 


Szkoła ma uzupełniać wychowanie dumowe. Ona 
zastępuje tu naturalne obowiązki rodziców. Ona bie- 
rze na siebie to, co dom ma obowiązek zrobić, Spo- 
łeczeństwo utrzymuje szkoły, aby to wychowan « 
było lepsze, racjonalniejsze i dało młodvieży wy- 
tyczne dla dalszego życia w społeczeństwie. Sprawie. 
dliwość wymaga, aby szkoła zadanie to spełniła 
w całości. Organy szkolne nio mogą pojmować swego 
zawodu jako sposób do życia, ale muszą meć poczu- 
cie obowiązku, za który „przed Sędzią wieków” ści. 
sły zdadzą rachunek, | 

Rodzice znów mają obowiązek popierać wska. 
zówki, jakie szkoła dz eciom przedkłada, o ile to nia 
jest sprzeczne z zasadami religii. Rodzice tedy mają 
piorwszy obowiązek posyłać regułarnie dzieci do 
szkoły. Przerwy w nauce zniechęcają młodz eż i czy- 
nią jej naukę wstrętną, żmudną, mieznośną. Niechże 
nie znajdą się tacy rodzice, którzyby nie rozumieli, 
Że opuszczanie godzin nauki przez dzeci jest niesz- 
częściem, 2z% które dzieci przeklinać będą prochy 
swych żywicieli, 

Drugiem zadaniem rodziców jest me żałować gro- 
sza na przybory szkolne dla dzieci. Bez tych przybo- 
rów, zwłaszcza książek i zeszytów. dzieci nie potrafią 
przyswoić sobie nauki i znów odczują uczęszczanie 
do szkoły jako ciężar nieznośny. 

Trzeciem zadaniem rodziców jest donilnować, aby 
dzieci codzienne przygotowały się na lekcję następną, 
Niech dziecko uzyska od rodziców jedną lub dwie go- 
dziny wolne od pracy, aby się nauczyło tego, co ma 
zadane w szkole. Choćby mawet dziecko musiało paść 
bydło poza godzinami szkolnem”', to i tak przed pa- 
szoniem ma się nauczyć lekcji na dzień następny. 

Czwartem zadaniem rodziców jest, aby się dowia- 
dywali u sił nauczycielsk'ch, jakie postępy czyni ich 
dziecko. Dobre postępy dziecka niech ich czymią czuj- 
nymi, aby postępy te się nie pogorszyły. Słabe po- 
stępy niech ich pobudzą do wększej pilności, aby 
dziecko je poprawiło. 

Piątem zadaniem rodziców jest, aby zgodnie z za» 
sadami azkoły polskiej i katolickiej n'e psuli tego, 
czego szkoła nauczyła. Często bowiem rodzice przez 
zły przykład, przez nieodpowiednie mowy. przez ob- 
niżanie powagi nauczyc eli i księży, odbierają dzie- 
ciom zaufanie do szkoły i Kościoła. Oczywiście 
wtedy dziecko z nauki nie korzysta, ale pojmuje ją, 
jako kłamstwo i przymus. 
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Tak węc dobro młodzieży, Ojczyzny i państwa 
wymaga współpracy szkoły, Kościoła i domu w wy- 
chowaniu młodzieży na ludzi z charakterem i dziel- 
nych obywateli. „Ojczyzna, nauka i cnota? niech 
byłą hasłami polskiej szkoły i polsk ch dzieci, 


Jakób Makara, 


Bilety skarbowe. 


Praca i oszczędność, to hasła polskie w Wolnej 
Ojczyźnie. 

i raca wywalczył Polak Wolność — Oszczędnością 
ga uónwali, 

Oszczędzajmy wszyscy, by pokazać wrogom na 
srym i cheiwemu Niemcowi i bezbożnemu bolszewi- 
kowi że Polacy nietylko orężem bronić umicją granie 
Ojczyzny, ale i oszczędnością stworzyć bogactwo 
wewnatrz swego kraju. Na œem ta oszczędność ma 
nolegać? Czy na tem, by zbierać pien adze i w kufry 
ie sldadać? Każdy z was powie, że nie! Wtedy osz- 
czędlność będzie prawdziwą oszczędnością, kiedy pie- 
niądz nawet trzymany u siebie rodzić będz e pieniądz 
nowy, kiedy każdego dnia wiem, że to, co krwawą 
pracą zarobiłem i zaoszczędziłem, rośnie mi, że, bu- 


dząc się rano, wem, iż jestem bogatszy. Jakaż to 
droga do tego prowadzi? Najpoważnicjsza i najlepsza, 
a głównie najkrótsza, to Bilet Skarbowy. Bilet Skare 
bowy, który kupisz czy to w Urzędzie Podatkowym, 
czy w Kasie Skarbowej, czy w Centralnej Kasie Pań- 
stwowej, czy w Polskiej Krajowej Kasie Pożyczko- 
wej, daje «ci procent pięć marek od stu, na odwrotnej 
zaś stronie Biletu Skarbowego widzisz codzień, o ilo 
jesteś bogatszym, za procenty nie płacąc żadnych 
podatków. W każdej chwili, kiedy potrzebne są pie 
niądze, Bilot Skarbowy można wym enić na gotowi: 
amg w Urzędzie, w którym się bilet kupiło, lub w któ- 
rymś z podobnych Urzędów. Dla spowodowania 
większych dochodów dla posiadaczy Biletów Skarbo- 
wych są one wypuszczone w odeinkach po 5.000, 
10.000 i 100.000 marek polskich. Każdy, kto pos ada 
Bilet Skarbowy, może nim złożyć w razie potrzeby 
kaucje, gdy chce stanąć do licytacji, może nim rów= 
nież złożyć zabezpieczenia wpłaty, wadja i to nio- 
tylko w wartośc , za jaką Bilet Skarbowy kupił, a już 
w wartości wyższej t. j. takiej, jaką on przedstawia 
w dòu złożenia kaucji lub zabezpieczenia. Posiadając 
Bilet Skarbowy nikt nie jest narażony na spadek wa- 
luty, bo zawsze zań Kasa Skarbowa więcej zaplaci 
niź dałeś kupjąc go. 


wiątomości gospodarcze ispoieczne. 


Kurs ogrodnictwa. 


Roczny kurs ogrodnictwa 1921/22 Krakow- 
skicgo Towarzystwa Ogrodniczego rozpocznie się 
dnia 17 października br. i obejmie oprócz całoro- 
cznej praktyki, wykłady: sadownictwa, pomologii, 
hodowli szkólek, warzywnietwa, hodowli roślin o- 
zdobnych, dendrologii, ogrodnictwa krajobrazo- 
wego, uprawy gleby, fizyki, chemji, botaniki, nau- 
ki o glebie i nawozach. miernictwa, rachunkowo- 
sci i pszczelnietwa. Uczniowie (uczenice) zwyczaj- 
n muszą zastosować się ściśle do regulaminu kur- 
su. w szczególności uczestniczyć codziennie 
w praktyce, uczęszczać regularnie na wykłady 
i zdawać egzamina w terminach przepisanych. Po 
zdaniu egzaminu otrzymują świadectwa. Opłata 
roczną z góry 6000 Mk. może być w wypadkach 
golnveh uwzelędniena rozłożona na raty. Ucznio- 
wie (uczenice) nadzwyczajni, którzy uczęszczają 
tvlko na wykłady. opłacają z góry 2000 Mk. Po- 
dania o przyjęcie na kura, do których należy do- 
łączyć ostatnie świadectwo szkolne (w zasadrie 


z VI kl. szkoły Średniej lub liceum. z matury se- ` 


minar. i równuorzedne) można przesłać poczią, 
Zgłoszenia przyjmuje i udziela informacji Riu- 

ro Towarzystwa Ogrodniczego w Krakowie. Aleja 

Mickiewicza 17 (Studjum rolnicze Uniw. Jag.) 


W sprawie braku paszy. 


Nu terytorjum -województwa -toleskiero znaj- 
duje się nadmiar siana. Ze względu na brak paszy 
z powodu posuchy zalecamy wczesne zaopatrzenie 
się w paszę na okres zimowy w powvższem wo- 
jowództwie poszczerólnym majątkom jak i spół- 
aj handlowo-rolniczym, 

Bliższych szczegółów co do ceny, jakości siah 
na, warunków dowozu i terminów dostawy udzie- 
la urząd województwa poleskiego, Sekcja rolna, 
Brześć nad Bugiem, oraz Towarzystwo C ospodar- 
skie, sekcje rolnicza. Lwów, Kopernika 20. 


Izby koszykarskie. 


W Warszawie ma powstać centralna Izba przy: 
wozu i wywozu dla wyrobów koszykarskich i wi- 
kliny. Do izby tej należeć będą nrzedstawici?la 
izb terytorjalnych, prowincjonalnych, po 1 z każ- 
dej. Terytorjalna izby składają sie z 8 przedsta- 
wicieli drobnych wytwórców koszvkaaskich, z 3 
przedstawicieli mrzodsiebiorców _ koszykarski"h, 
z 3 przedstawicieli producentów wikliny i 2 
przedstawicieli instvtucyj państwowych i społe- 
cznych, popiorających koszykarstwo. 
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Wszystkie urzędy ts kk enas 
i wyplacala wkłady. 


(vszar ziemi ornej w Rzeczypospolitej 
Pelskiej, 


Według danych Głównego uwzsędu słatystycz- 
nego, obszar ziemi ornej w poszczególnych dziel- 
nicach państwa polskiepo — jak donosi Rolnik — 
przedstawia sią jak następuje: 

b. Kongrosówka . . 

Malopolska „ . « „ „ 6.782.707 mor, 

b. zabór pruski. . „ «= 4.707.494 mor. 

Ogółem więc mamy 23,847,620 morgów ziemi 
ornej. Według danych Urzędu zagospodarowania 
odlogów, ilość odłogów w roku zeszłym wynosiła 
2 993.807 morgów, co stanowi 12 i pół proe. ziemi 
ornej. Według danych Głównego urzędu statysty- 
Gznego w roku gospodarczym 1919- —1920 dlei ano: 

DSZ6NIEĄ +. 4% 34 A 1.295.797 mot. 

YIŁElN P+ %. A „3a  DASAJJ GI „MOL. 

jęczmieniem . e « « „  1,487.662 mor. 

GYRM Ward. a a  2050.000 mom 


Nowa taryfa pocziowo-telegr. 


Najświeższy numer „Dziennika Urzędowego Min. 
Poczt i Teletr.* podaje nowe rozporządzenie ministra 
poczt w sprawic podwyżki taryfy pocztowej, obowią- 
zującej z dniem 1 września br, 

Taryfa pocztowa dla listów podrożała mniej wię- 
eej o 100 proc. List zwykły w obrocie miejscowym 
do wagi 250 gr. kosztować będzie 10 Mk. List w o- 
brocio zamiejscowym do wagi 20 gr. 10 Mk, do wagi 
250 gr. Mk. 20. 

Kartki pocztowe 8 Mk, z odpowiedzią 16 Me. 
Kartki widokowe z pozdrowieniem w 5 wyrazaca 
Mk. 5. 

Papiery handlowe i próbki towarów do wagi 2:0 
gr. Mk. 10. 

Przekazy pieniężne do 560 Mk. — 10 ME, do 
1000 Mk. —- 15 Mk. itd. Za listy wartościowa zam. 
knięte do 20 gr. Mk. 10 do 250 gr. Mk. 20. 

Paczki do wagi 1 kg. Mk. 30 do wagi 5 
Mk it. d 


12.356.482 mor. ' 


kg. 100 


= polecenie przesyżek pocztowych płaci pin 15 
Mk. Za receyis zwrotny przy nadaniu 15 Mk. Za dò 
rączciie pospieszne (preces umyślnego posłańea) 50 M. 


zagranicza taryfa pocztowa ważna ou 15 września 
1921 ea 
Listy do wagi 20 gr. Mk, 
gr. 12.50 Mk. 
— Kartki pocztowe 15 Mk., z odpowiedzią 30 Mk. 
Papicry handlowe i próbki towarowe za kafle 
50 gr. 5 Mk. najmniej jednak 25 Mk. 
Polecenie Przesyłek listowych 25 Mk. Za dorze- 
nie pospieszne 50 Mk. 
Paczki do Czechosłowacji (najwyższa waga 5 ks): 
Za paczkę D kg. zwykła 150 Mk, ochronna 270 Mk., 
zæ paczkę pospieszną zwykłą 280, ochronną 370 Mk. 
Paczki do Austrji: 260, 390, pospieszne 2380 
i 490 Mk. 


25, Za każda dusze 20 


Taryfa telegraficzna, 

Adolcgramy zamiejscowe i miejscowe zwykłe: e- 
płata ol wyrazu 10 Mk., taksa zasadnicza 30 Mk. 

Telegramv zamiejscowe pnne (D) opłata od wy- 
razu 80 Mk., taksa zasadnicza 90 Mk. y 

Telegramy prasowe opłata ol wyrazu 5O proe, 
tańsza i taksa zasadnicza 5 Mk. 

Odpowiednio podrożała także taryta telefoniczna 
w rozmowach miejscowych i zamiejscowych. 


respondencje. 


SUCHA. Jak w catym prawie kraju, tak i tutaj 
szerzą sią zakaźne choroby, a w szczególności ezer- 
wonka. Głównie zapadają na nią dzieci, Cały szpitał 
N. N. K. w Suchej jest przepełniony. W magistracie 
w Suchej odbywa się codziennie szczepienie ochron- 
ne przeciw czerwonce. Główny, przyczynę szerzenia 
sią epidamji trzeba upatrywać w spożywaniu i to 


'zbowu przeważnie przez dzieci niedojrzałych owo- 


ców. Przechodząc koło chat, zauważyłem niejedno- 
krotnie, że dzieci ustawicznie zrywają i jedzą zielone 
i niedojrzałe owoce. Główną wina jest tutaj brak na- 
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leżytego zrozumienia niebezpicczeństwa tego rodza- 
io dziecięcych zachcianek przez rodziców i brak na- 
lożytej opieki nad dziećmi, które będąc pozbawiene 
dozoru, robią eo im się. podoba i wywołują nieroz. 
tropnie bardzo zgubne następstwa: zakaźną, chorobe. 
Zauważyłem również, że żołnierze haii IRIA ERE 
którzy są staącjcnowani w Suchej postrącali już na 
'szystkich drzewach położcnych w pobliżu ich kwa- 
ter niedojrzałe jeszóme owoce. W tym wypadku winę 
naieżałoby przypisać w pierwszej linji dowództwu 
dywizjonu, które powinno w rozkazach swych wply- 
maé uświadamiająco, urządzić kilka wykładów na te- 
mat szerzenia się czerwomki i innych chorób zakaź- 
nych j o tem, jak należy się zachować i co trzel ą 
czynić, aby chorób zakaźnych uniknąć, W samej Su- 
ej, jake też i w pobliskich wsiach okolieznych gra» 
suje cezerwonka dość intenzywnie. — W Zembrzy- 
cach dowiedziałem się, iż w licznych wsiach powiatu 
snyśionickiego zakazano, ze względu na epidemię 
wzyrwanki, wszelkich liczniejszych zgromadzeń i zo- 
brań. 

Pzd niedawnym ezasem (w pierwszej połowie 
sierpnie) wybuciwął w pobliżu Suchej na t. zw. Stry- 
szawie pożar, którego pastwą padło 6 domów i 4 
stodoly. Gkoliczne ochotnicze straże pożarna posrie- 
szyły na ratunek i zapobiegły dalszemu szerzeniu 
pożaru. Straży pożarnej w Suchej możnaby zarza- 
cić brak należytego pośpiechu; pożar bowiem wy- 
kuchnął okolo godz. 11 rana, a ochotnicza straż po- 
żarua z Suchej wyruszyła dopiero na miejsce kata- 
strofy po południu. Z jednogo z płonących domostw 
wyrzuciła przez okno właścicielka 40.000 dolarów, 
które zgromadzeni na miejscu pożaru rozchwytali. 
Oto jest sktuck przechowywania pieniędzy w domu 
po szafach, skrzyniach 1 komodach, a nawet pd 
strzechami, skąd jo jeszeze trudniej w razie pożaru 
wydostać, Jost to zarazem przestrogą, aby w domu 
pieniędzy nie przechowywać. Jeżeli ktoś nie ma ya- 
miaru zmienić dolarów, może je dać de przechowa- 
nia do kasy luk banku jako depczyt i każdej chwili 
może żądać wydania tych samych banknotów dolg- 
sowych. 

W ten sam dzień zajęły się zabudowania para- 
fialne kolo kościoła w Suchej fPlechanja). Wracająca 
ze Stryszawy straż pożarna musiała z drogi spieszyć 
natychmiast na miejsce pożaru na płebanji. Podobno 
pożar wybuchnął z powodu zanieczyszczenia komina, 
Oglądałem na miejscu budynek, który był zagrożo:” 
ny. Straż pożama zdjęła część dachu pokrytego erer- 
wong dachówką i pożar zlokałizowała bardzo umie- 
jętnie. tuk, że plebanja nie odniosła poważniejszych 
szkód. 

W samej Suchej i okolicy znajduje się bardzo du- 
żo letników. Widziałem akademików z Warszawy, 
którzy sobie tę piękną. podgórską okolicę na odpo 
czynok wakacyjny wybrali. Ruch jest duży w szeri- 
gólności na dworcu, gdzie każdy pociąg przewozi 
setki podróżnych, którzy tutaj spożywają obiad luk 
kolację. Dnia 8 sierpnia odbył się tutaj sympatyczwy, 
festyn kolejny. Dnia 14 sierpuia urządzono przed- L 


stawienie w hali strażackiej, w którem « współum 
działem miejscowych sił amatorskich dali się tutej: 
szej publiczności poznać artyści, bawący tutaj na lo 
tnisku. Bardzo piękuym śpiewem zachwyciła publi 
czność panna Niuta Orszewska, Również dystyngm 
wana komedyjką Kawalewicza pt. „Guzik“, odegrw 
na z werwą i życiem, rozbawiła swym szczerym he 


_ merem widzów. 


Mniej sympatyczny był ostatni festyn, urządzku 
ny przez Dow. 1 dyonu 1. P. A. G. w niedzielę dn, 
21 sierpnia. Po festynie odhyła sią zabawa tanecrną 
o dosyć sztywnym i poważnym nastroju. ko 
1% W. Bobilewicz. 
YE SIEDLCE. W niedzielę dnia 21 sierpnia br. 
odbył się wiec w Siedlcach zwołany przez posłów 
Stronnictwa Katolicko Ludowego PP. Jan Po 
toczka i Piotra Majchra. Wiec zagaił p. S.ówczyłę 
poczem ks. proboszcz Jan Koza przywitał w i- 
mieniu zebranych przybyłych pp. posłów. Przem 
wodmiczącym wiecu wybrano p. Szewczyka, BOs 
kretarzem p. Ozora, Pp. posłowie przedstawili ze: 
branym obszernie wykrętną politykę Stronnistwa 
plastowego, poczem dali pogląd na reiornię agra 
rag i omówili wiele bolączek będących na czasie, 
Po nich zabrał głos p. Szewczyk, przedstawiaja 
potrzeby ludu wiejskiego. Następnie przemówi 
tamtejszy ks. prohoszcz Jan Koza, który w gora 
cych stowach zachęcił swych parafjan da wylrwa: 
fej służky Ojczyźnie w duchu katolickim i wska. 
zał jaką szkodę wyrząćzają ludowi stronnietwa 
przeciwne Kościołowi, wydzierając temu ludowi 
wiarę, zaprzedając go w ręce żydowskie. 

W końcu przemówił p. Jasiński. który wezwał 
zgromadzonych do garnięcia się pod  sztaudar 
Stronnictwa Katolicko Ludowego, jako jedynego 
broniącego spotwarzonego Kościola i wiary i 
wskazał na becny stan polityki stronnictw Jue 
dowych. 

Zgromadzona na wiecu ludność uchwaliły 
masitępującą rezolucję: i 

1) Zebrani na wiecu Katolicko Ludowym w. 
Siodłeach składają na ręce pp. posłów peine uzna- 
nie i głęboką wdzięczność dla Stronnictwa katol. 
Ludowego ze jego szczerze katolicką pracę dla 
Ojczyzny. 

2) Zebrani wzywają Stron. Kat. Lud., by prze- 
dewszystkiem broniło w polityce wiary i Św. praw 
Kościoła katolickiego, bo od tego zależy szezę. 
ście wszystkich obywateli, a najbardziej ludu 
polskiego. 

3) Zobrani wyrajają gotowość do wszystkich 
siusznych Świadczeń dla Ojczyzny, byle tylko 
wznowić ją wobec wrogów zewnętrznych i wo. 
wnętrznych, ale zarazem żądają, by gospodarka 
Rządu była prowadzona Sprawiediiwie wobec 
wszystkich stanów, a nie partyjnie, jak dotych- 
czas, 

4) Zebrani składają hoid przew. Ks, Biskupom 
jaki przejmuje lud na widok cierpień, które zno- 
szá ed stronnictw przeciwnych KościHłowi, 
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5) Zebrani apelują do posłów piastowych, aby 
więcej uwzględniali zyczenia ludu wiejskiego, niż 
żydów. 

6) Zebrani dziękują wszystkich mówcom, za. 
równo pp. posłom, jak i ks. proboszczowi, p. Ja- 
sińskiemu i p. Szewczykowi który przedstawił 
rzeczywisty stan obecnej polityki i potrzeb ludu 
katolickiego. Uczestnik, 


JAMY pow. Mielec. Wiec sprawozdawczy pe- 
Ba Ks. Dr. Lubelskiego, W niedzielą dnia 17 li- 
pca odbył się wiec sprawozdawczy Ks. posła Dr. 
Lubelskiego. Przewoduiczył zebraniu wójt z 
Mała Jan Koper. 

Ks, Poseł w godzinnem przemówieniu przed- 
stawił obecną sytuację Państwa, obmówił konsty- 
tucję, ważniejsze tejże ustawy, ustawę agrarną, O 
8-zodzinnem dniu pracy, kasy chorych, przed- 
stawiając co dobre i eo złe dla ludu wiejskiego. 
Następnie przedstawił swoje spostrzeżenia i wra- 
żenia z pobytu w Ameryce. — Zebrani ze skupie- 
niem wysłuchali przemówienie Ks. posła, go0z32 
się na jego wywody, Po zebraniu ogólnem, liczni 
interosanci zgłaszali się o poradę i pomoc w naj- 
ro itszych snr wach, 

Wiec Ks. posla zrobił jaknajwiększe wrażenie 
i przekonał obecnych, że Stronnietwo Katolicko- 
Ludowe strzeże uczciwie praw ludu wiejskiego — 
i gorliwie pracue dla dobra ludu i państwa na- 
szego. Prosząc, bv nas Ks. poseł w pamięci za- 
chował — za łaskawe przybycie i sprawozdanie 
imieniem parafii dzięku emw: 

Jan Koper, wójt z Małca Ks. Grodnicki 

Jan Grzanka, wójt z Jam. 


BRZESKO. (Małopolska). Wpływy paskopia- 
stów odbijają się w sposób haniebny na stosuń- 
kach twejszych. Roku ubiegłego dzięki niedołę- 
Btwu dyrekcji składnicy Kółek rolniczych, 
a zwłaszczą dzięki Musinowi z Okocima, Nada- 
chowskiemu, który zawsze szybko się orjentuje, 
skąd wiatr wieje i dlatego dorobił się miljonów — 
a choć od lat nie urzęduje jako pocztmistrz, bie- 
rze pensje i meszka na poczcie (ma piętki kark 
wohec p. Gótza) — dostal się do zarządu składni- 
cy paskopiast Witek, niedokończony prawnik 
i były dependent żydowski. Witek dziś rządzi skła 
dnieą wszechmocnie, bo inni dyrektorzy wcale się 
nią nie interesują, pomagają mu zaś w tej robo- 
cię takie paskopiasty, jak Nita ze Szczurowej. Król 
z Łopońia, Damasiewicz z Brzeska, notoryczny 
pijak, Waeczersk i inni. Czasem wpadnie automo- 
biom i Witos po drodze do Wierzchosławice. Wi- 
tek wypiła już eałkem zażywnie, na palcach 
piersciema z brylantami, a podobno już i majątek 
gdzieś oapięty, pewnie z parcelacji, tak z Brylem 
po kumotarukaL 

Wiiok ezesto wyjeżdża z kompanją w świat, 
wracają czesto nie sami, przywożą sobie to jakąś 
stostrę, knrynkę ub przyjaciółkę, do której się 
WASLYBCY przyznają, 


Co się dzieje w lokalu składnicy na piętrze, 
to jeden Bóg wie, a możeby choć trochę powic- 
działa Witkowa „Kasia“. Zdaje się, że Rada Nad- 
zorczą we o tem, skoro jej członkowie bioą 
udział w całonocnych pijatysach i orejach. 

Szlachetni ludowcy! Dokadże szaleć będz'ecie 
i trwonić grosz publiczny? Odzież wasze górno- 
lotne obietnice? Wszystkie utonęły w alkoho: 
i zbrodniczej checi bogacenia się. 

Czlonikkow e suładnicy! Na Boga, zbierzcie ¿i> 
i domagajcie się oczyszczenia dyrekcji sklad 
w Brzesku, jeżeli chcecie, żeby sstalnia i nie p- 
szła w żydowskie ręce. Apeuiemy do główne * 
Zarządu Tow. Roin czego, aby zbadiio stosw 
w brzeskiej składnicy, ale napamdę, bez kome 
i rozciągnęło lepszą kontrole nad tą placów. 
Ulżyło się w mieście, skoro odszedł starosta Sp a 
paskopiast. Skakał, jak ludowey grali, lizał sio 
W.tosowi, komisarzami rządowymi po gmónac i 
mianował samych paskcpiastów, Wystarczyło `c- 
dnak, że raz się zarazii pijanemu Brytowi, dosis? 
kopniaka i poszedł do Tarnobrzega. Oto zanlata 
ludowcowa! Nie żałował go nikt, bo publicz: 
było tajemnicą, jakie uprawiał interesy do spól'i 
z żydami, caoćby z takim Straube'em z Brzesko. 
A jak pięknie ten pan umiał przemawiać! Co to 
za patrjota! A jaki tchórz, że się nawet Witka 
bał i Damasiew:cza (prawa i lewa reka Witosa! 

Takie to pachnące bagienko mamv w Brze- 
sku. Dażoby się więcej napisać, aie uczynimy to 
później. Na ostatek wypadałoby wołać na caio 
gardło: „Ludzie. dokądże dac.e się wodzić za nos 
pijaniecom i paskawzom? Czy jeszcze nie poznali- 
ście się, czem są Bryle, Gaxratki, Witki, Nitr, 
Króle, Lizy i tym podolne jednostki. które się 
tuczą krwią biedaków, nie majacych nigdzie mlo- 
su, ani prawa, bo Polyka Witosowa jest nie dla 
biednych ludzi, -ale dla najbogatszych farmazosów 
wiejskich, takich, jakich kilku wym enilśmy, 
a których wszysev dobrze onecie. W. D. 

NIEGOWIĆ, powiat Bochnia, Dnia 15 sierpnia br. 
w święto Wniebowzięcia Najświętszej Marv: Panny, 
obchodziła parafia nasza bardzo piękną uroczystość 
poświęcenia sztandaru stowarzyszenia młodzieży męs- 
kiej t. zw. drużyn harcersk ch. 

Dzień to był odpustowy; zewsząd przybyły liczne 
tłumy ludu. ' 

Rano o godzinie 10-tej wyruszyły dwie drużyny 
harcerskie (około 60 chłopców) z prześlicznym sztan- 
darem i muzyką Związku młodzieży rękodzielniczej 
z Krakowa na czele — z lokalu Stowarzyszena du 
kościoła parafialnego. 

Tam ks. kan. St. Pilchowski z Krakowa dokonał 
poświęcenia sztandaru, przyczem serdecznie przemó- 
wił do młodzieży i licznie zebranego ludu. 

Po uroczystej sumie odpustowej, w czase której 
przygrywała muzyka Związku  rękodzielniczej mło- 
dzieży i Śpiewał chór Stowarzyszenia młodzieży żeń: 
skiej z Niegowici — drużypy harcerske z poświęco= 
nym sztandarem, delegaci Związku harcerskiego 
z Krakowa i Warszawy, Stowarzyszenie młodzieży 
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żeńskiej z Niegowiel, oraz licznie zebrany lud — udał 
się w pochodzie na rynek miegowicki przed dom p. 
Tomasza Jelonka, gdzie odbył się wielki wiec mło- 
dz cży. W wiecu brało udział około 6.000 ludzi. 

Pierwszy przemówił ks. Marjan Luzar, kierownik 
tutejszych stowarzyszeń młodzieży i wskazał na 
pracę i karność, jako na dwie najpotrzebniejsze cnoty 
dla społeczeństwa naszego, a zarazem dwa najwięk- 
sze obowiązki młodz eży. 

Następnie przemawiali ks. Kasprzyk i p. inż, Mia- 
nowski z Krakowa o pracy w Związku młodzieży. 

Krótko, ale serdecznie przemów li dwaj delsgaci 
harcerze z Krakowa i Warszawy, poczem po odegra- 
miu przez muzykę „Roty”, wiece rozwiązano. 

Po południu w ogrodzie . dworu niegowickiego, 
mimo niepogody, odbył sę festyn na cele Stowarzy- 
szelt młodzieży. à 

Bratniemu Stowarzyszeniu młodzieży męskiej — 
imieniem Stowarzyszenia dziewcząt ślę na dalszą 
prace , Szczęść Boże”. 

P. Wachlówna, przew, Stow. młodz. żeń, w Niegowici. 


ROPCZYCE. Sprostowanie. Odnośnie do 
notatki p. t. „Ropczyce. Szał czy zdziczenie”, umiesz 
czonej w Nrze 34-tym „Ludu Katolickiego“ z dnia 
21 sierpnia 1921 r., strona 11 — upraszam na pod- 
stawie $ 19 ustawy prasowej o zamieszczen e w naj- 
bliższym numerze następujące sprostowanie: 

„Nieprawdą jest, żem powodowany gniewem o to, 
iż bydło gospodarza Ałberskiego weszło mi w szkodę, 
napadł pastucha tegoż, niejakiego Dąbrowskiego i jak 
tw erdzi amtor wspomnianej notatki „bił go orczy- 
kiem tak mocno i tak długo, że tenże pod memi ude 
rzeniami wyzionał ducha”. -— Prawdą zaś jest to, że 
będąc w tym czasie przy swej pszenicy, z dala od ś. p. 
Dąbrowskiego, upomniałem go tylko, aby pilnował 
bydła. Nieszczęśliwy zaś dła mn'e zbieg okoliczności, 
to jest fakt śmierci pastucha, zaszzły w Czas jakiś 
po mojej bytności w polu a spowodowany — jak 
wykazało orzeczenie komisji sądowo-lekarskiej — u- 
darem slonecznym, wykorzystany został przez nie- 
chętne i wrogie m osobniki, działające w niskich po- 
budkach li tylko celem poniżenia mię w opinii pu- 
„blicznej', 

Jan Gubernat. 

Dop. red. Sprostowanie to zamieszczamy w myśl 
zasady: „Wysłuchać trzeba i drugą stronę”. N'e wda- 
jemy się zaś w merytoryczną stronę sprostowania. 


ROPCZYCE. W nrze 34 podano korespondencję, 

w której opisano śmierć pastucha Dąbrowskiego. Ja- 
ko sprawcę śmierci podano Gubernata. Krzywdąky 
było, gdyby chłopiec pastuch przypłacił życiem szko- 
dę, jaką w zbożu wyrządził i każdy człowiek musiał- 
by napiętnować taki postęnek. Nie mniejszą jednak 
krzywdą byłoby przypisać zbrodnię zabójstwa Guber- 
natowi, gdy jest niewinny. Otóż fakta prawdziwe 
zaszły takie. Śmierć chłopca nastąpiła nagle i podej- 
rzenie padło na Gubernata, którego nawet zaraz 
brzymknięto. Stąd rozeszła się wiadomość pomiędzy 
ludźmi, że Gubernat zabił chłopca. Skora jednak o- 
ecnie po przeprowadzonem śledztwie i po odbytej 


komisji nad zwłokami okazało się, ze sprawa przed: 
stawia się inaczej, chętnie i z obowiązku zamieszczam 
to sprostowanie, aby naprawić tę krzywdę. jaką wy: 
rządzilem mu poprzednią wiadomością w gazecie, po- 
daną na podstawie pierwszej informacji, Otóz šledz- 
two i komisja stwierdziła, że chłopiec zmarł z jaxiejś 
przyczyny wewnętrznej, a nie wskutek pólicia, i na 
tej podstawie podejrzany z początku, został oczysz* 
czony z ciężkiego zarzutu, a także został zwolniony 
z aresztu jako zupełnie niewinny. Ja podawałem tą 
wiadomość wskutek pierwszej informacji, która była 
błędną. P. R. 
HARBUTOWICE. Drugi list otwarty do posla 
Putka w Ghoczni. lanie pośle! Zdaje się panu, że 
pan jako poscł może się wtrącać do nie swoich rze 


- czy. W interpelacji pańsk'ej z dnia 13 czerwca 1021 r, 


do ministra spraw wewnętrznych napada pan poseł 
na ks. proboszcza Zdebskiego, że się parafii nie wy- 
tómaczył, co się stało z legatem na podwyższenie 
wieży kościelnej w Harbutow cach. Trzeba p. po- 
słowi wiedzieć, że my tu podpisani, jesteśmy zawia- 
dowcami owego legatu i do nas rależy osądzić, kiedy 
i jak tego funduszu użyć. Dziwna rzecz, że p. poseł 
wprzód sprawy nie zbadał, Widzimy w tem nie więcej, 
tylko złą wolę p. posła i wtrącanie się do nie swoich 


"rzeczy, a trzeba p. poslowi wiedzieć o przysłowiu, 


które mówi „nie wtrącaj tam nosa, gdzieś nie włożył 
grosza”. pa 

Harbutowice, dnia 17 sierpnia 1921 r. 

Jan Nocula, wójt. Lespold Kania, 

NIEGOWIĆ. W nr. 34 „Piasta“, z 21 sierpnia, na 
stronie 18 zamieściła redakcja korespondencjęz Niego- 
wici, wielce uwłaczającą czci miejscowego probosz- 
cza, jakoteż i podpisanego. 

Autor, kryjący się ,pod podpisem „Czytelnik* 
(snać nie miał na tyle cywilnej odwagi, by się na. 
zwiskiem własnom podpisać), rzucił na papier kilka 
oszczerstw, zarzuczając miejscowomu duchowieńs*wu 
zdzierstwo przy pobieraniu opłat za spełnianie róż- 
nych funkcyj kościelnych, paskarstwo i t. p. — Oczy: 
wista oszczerstwa te obliczone były na łatwowier- 
ność czytelników z poza parafji niegowickiej, głył 
parafjanie tutejsi znają swych duszpasterzy i wiedzą, 
co myśleć o autorze-oszczercy! 

Nie myślę tu prostować kiamstw i oszczerstw; 
uczyni to za mnie kto inny i na innem miejscu. 

Chcę tylko „przypomnieć autorowi tych o3z- 
czerstw, którym pono jest jeden z miejscowych nau- 


czycieli ludowych, -— znane zdanie: 
„Najgorzej sądzą o drugich tacy, którzy sami 
w sobie nie dobrego nie mają. — Kto drugich ob- 


rzuca błotem, ten sam najwięcej mydla potrzebuje!” 
Ks. Luzar Marjan, wikarjusz w Niegowici 
SKRZYSZÓW pow. Ropczyce, W dniach 13. 
14 i 15 sierpnia odegrano u nas duże sztuczki 
pod tytułem 1) „Wybory na wójta w Zmysłowi 
cach“ i 2) „W karczmie”. Obydwie sztuczki u% 
pisane przez miejscowego kierownika szkoły p 
Jana Chmiela, Autor poznał dobrze duszę lulu 
i w słowach przystępnych uwydatnił ją na scenie 
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W dwóch odsłonach pierwszej sztuczki widzimy 
najpierw ambicje żony, chłopa, analfabety, który 
zupełnie niema przymiotów na. wójta, ale dla am- 
bieji żony i dla własnej korzyści uparł się zostać 
wójtem. W tym celu przekupstwem przygotowuje 
sobie głosy na czas wyborów. Wójtiwanie poj- 
muje iako przybijanie pieczątek i stara się o wla- 
sna kieszeń. Przychodzą wybory zostaje wybra- 
by radnym, tylko dzięki temu, że sam sobie głos 
oddaje. Tymczasem jego współzawodnikiem jest 
inny obywatel, który powrócił z Ameryki wraz z 
Łoną i dziećmi. I ten Amerykanin, nim zostaje 
wójtem, zaczyna bardzo mądrze prowadzić gos- 
podarkę w gminie. A więc zarządza, by młodzież 
nie włóczyła się po nocach, by karać chłopów 
psotników, by szynki były zamknięte od soboty, 
do poniedziałku. — Autor bardzo dobrze: nodpiw 
trzył usposobienie ludu i na scenie to uwydażnił. 
Szkoda tylko, że za mało starszych gospodarzy i 
gospodyń było na tem przedstawieniu. Nie pomi- 
agt autor także zdeprawowania wielu jednostek. 
na wsi, które w obrzydliwy sposób oszukują przy 
sprzedawaniu produktów gospodarskich. A więe 
Łe zupełnem spokojem sprzedaje taka gosposia 
koz sumienia jaja z pod kwoki, które są czyste, 
to mleka dolewa wody, do zboża dodaje piasku 
it d., a gdy żona owego Amerykanina, uczciwa 
kobieta, robi uwagę, że to niesumiennie i pyta 
ich jak oni się spowiadaja? Opowiadają kumo- 
szki. A eóż to. Do spowiedzi idziemy i dzieci raz 
na rok. Z aktorów na wyszczególnienie zasługują 
„ięba, Jadwiga i Zofja Chmielówne i dwoje dzie- 
st. 

Druga sztuczka mniejsza osnuta na tle sto- 
sunków bolszewickich. Żyd w karczmie wpływa 
na chłopów bardzo źle, przedstawiające im, że w 
Polsce jest wszystko źle, a natomiast w Rosji 
bolszewickiej jest bardzo dobrze. Uwydatnia do- 
brze tą chciwość na ziemie, mniejsza o to. czy W 
sposób podziwy, czy nie godziwy, byle tylko 
przyjść do posiadania ziemi. 

Jeżeli to jest pierwszą praca w tym kierunku, 
ta można autorowi pogratulować, a zarazem Wy- 
razić życzenie, by w pracy nie ustawał. lecz pisał 
więcej takich sztuczok. a te podał do druku. 
Dużo mamy sztuczek lndowych, ale tak trafnie 
podchwyconych i tak dostępnym językiem i zro- 
zumiale napisanych wiełe nie mamy. 

W związku z pierwszą sztuczką nadmienić 
należy, że nowy wójt w Skrzyszowie „Jaskier“ 
pajmuje swoje obowiązki w duchu nowoczesnym, 
o czem świadczy także jego zarządzenie, ze ka- 
łda muzyka w gminie, musi być najiepierw zeło- 
szopa najpierw u wójta i musi interesowany zło- 
żyć kancję najmniej 300 Mk., by zabawa odbyła 
Bn spokojnie bez awantur. Jeżeliby były awan- 
inry kaucja przepada. Nie wiem. czy dużo zna- 
uwzloby sia takich gmin, którcby miały tak roz- 
trarmych wójtów. Zwyczajnie wójt boi się komu 
narazić, Mamy wypadki, że, wyrabiają awantury 


przed samym wójtem, a ten siedzi cicho, Cześć 
naszemu naczelnikowi gminy! Oby takich bria 
jaknajwięcej. P. R. 


Kalendarz na wrzesień 1921 


(od 4 do 11 września) 


4]N. | 16 po Św. Rozal, | 
5į P. | Warzyń., Just. | 
6 | W.| Eugeniusza m. l 
71S. | Reginy p. | 
8 | Č. i Narodzenie NMP. | 
9f P. | Gorgoniusza ( 
i 10 į S. | Mikołaja z T. i 
11i | N. | 17 po Św. Prota | 


OD ADMINISTRACYI. Wskutek wielkiego po- | 
drożenia kosztów papieru i druku, cenę jednego e 
gzempłarza „Ludu Katolickiego” podnosi się na razie | 
na 10 Mk. (Kto nie ma 10 Mk., może gazetę nabyć za 
jedno świeże, kurze jajko), 

' Uprasza się wszystkich odbiorców o uregulowanie 
rachunków, 

Na czeku lub przekazie uprasza się zaznaczyć bu- 
daj jeńną literą. na co sẹ przeznaczone pieniądze. 
Zaznaczenie to można uwidocznić na tej samej stro- 
nie, 60 i kwotę, ! 

MILIONÓWKA. Przy ostatniem ciągnieniu mili- 
onówki wygrana padła na Nr. 2,284.464, przesławy, 
do Trębowli w Malopolece. 

KONIEC STRAJKU . KOLEJOWEGO. Mnister- | 
stwo kolei żelaznych komunikuje: W obrębie dyrek- l 
cyi kolejowej poznańskiej i dyrekcyi kolejowej gdań« < 
skiej strajk pracowników kolejowych został zlikwido- f 
wany. Wszyscy pracownicy tych dyrekeyi powrócili | 
już do pracy, i 

Przed uroczystum podpisaniem  rezalucyi prz: z 
rząd + przedstawicieli strajkujących, przemawiał pre- 
zydent pozrańskiej dyrckhcyi , kolejowej Dobrzycki, 
ośw ajczając, że straty wywołane dotychczasowym 
strajkiem, wynoszą kilkaset milionów marek, oraz 
wyraził nadzicję, że poGobue zajście nie będzie miało 
więcej miejsca. Strayk poznański wywołany był je- 
dynie nicudolną gospodarką rządu w sprawie płaa 
robotvików kolejowych. | 

WYWŁASZCZENIE NA MOCY USTAWY ROL- 
NEJ. Komisja okręgowa ziemska we Lwowie po- 
wzięła uchwałę na przymusowy wykup następujących 
majątków: 1. Uhrynów Dolny i Kłusów pow. Stani- 
slawów, własność hr. Stelli Borkowskiej 2. Kozo- 
dawy, pow. Przemyślany, własność Jana Korczyńe 
skiego i Stefana ŻZawadowskiego; 3. Bałeharówka; 
pow. Horodenka, własność Dra Witolda i: Juliana 
Świderskich; 4. Łonia, pow. Przemyślany, własność 
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Bfroinna Neumana i Mojżesza Diamanda; 5. Opłytna 
Błyszezywodzka, powiat Żółkiew, własność Jakóba 


Witaa; 6. Błyszczywody, powiat Żółkiew, własność , 


Dra Hermana Rabnera i Dra Leona Auerbacha. 
Powodem tej uchwaly jest u eprawidłowa i z us2- 
Czerbkiem dla wytwórczości krajowej połączona go- 
Frodarka, tudzież dzika parcelacja, Zarazem z tych 
siunych powodów wyraziła komisja opinię, że należy 
wdrożyć akcję w kierunku przymusowego wykupna 
wajątków: 1. Krzywcze, pow. Borszazów, własność 


Schmarie Zelzera i Goldy Scidmann; 2. Malinów, pow. _ 


Przemyślany, własność Altera Bauma, Izaaka Lan- 
aua, Samuela Z eglera, Mosesa Schreicra i Chaima 
Bursztyna; 3. Grzybowice, pow. Lwów, własność Ja 
kóba Wiitelesą i Sary Taubes; 4. Chrusuo Staro, 
Tow. Lwów, wlasność Abrahama Lufta. -~ 

Z początkiem września b. r. zajmie sią komisja 
Okręgowa ziemska dalszym” szerogiem majątków, co 
do których materjał opracowuje okr. Urząd ziemski. 

WOJEWÓDZTWA W MAŁOPOLSCE, W dniu 23 
z. m. generalny delegat Gałecki rozesłał do podle- 
giych mu władz i urzędów komunikat, w którym 
W mil rozporządzenia Rady ministrów z dna 17-go 
maja 1921 r. znosi lwowskie namiesinictwo. Na jego 
uiejsce rozpoczynają urzędowanie władze admini- 
stracyjno-polityczne drugiej nstancji, a więc na te- 
tenie Maiopolski urzędy wojewódzkie w Krakowie, 
Lwowie, Tamopolu i Stanisławow.e. Z dniem 1-go 
Wsześuią b. r. ustaje władza generalnego delegata. 

POD WYROK PAPIEŻA. Wobec nierozetrzygnię- 

tia przez Radę Najwyższą sprawy G. Śląska i przeka= 
zanie jej Radzie Lgi Narodów, powstała, zwłaszcza 
w katowickich kołach niemieckich G. Śląska myśl 
Tozpoczęcia kroków w celu oddania sprawy górno- 
śląskiej pod arbitraż Ojca Świętego. „Oberschlest- 
Scher Kurer” myśl tę popiera i oświadcza, iż G. Śląsk, 
Który jest w przeważnej części katolicki, chętnie 
boddałby się wyrokowi Ojca Św, ponieważ do Rady 
Ligi Narodów nikt nie ma zaufania. „Oberschles:- 
Scher Kurier“ wzywa conitrowe miarodajne czynniki, 
Aby sie tą sprawą euergicznie zajęły. 
_ GÓRNY ŚLĄSK, Państwa, reprezentowane w Ra- 
dzie Ligi Narodów, wyszią w najbliższych dniach na 
Gómy Śląsk swych przedstawicieli, którzy mają za 
Zadanie wybadać na miejscu sprawę wykreślenia gra. 
Riey między Polską a Niemcami, 

ZAMYRDOWANIE  ERZBERGERA. Poseł na 
Sejm Rżeszy ncemieckiej Erzberger, który od kilku 
dni znajdował się wraz ze swoją rodziną w miejsco- 
wości kąpielowej Griesbach, został zamordowany. 
Śledztwo wykazało 12 strzałów rewolwerowych. 
~ Š. p. Erzberger był jednym z najgorliwszych pos- 
łów katolickich w Niemczech, przyjaciel Polaków, 

tóry wszełk'mi sposobami starał sią Niemcy odwieść 
wojny. Ogólne panuje przekonanie, że zginął z rąk 
iakrów pruskich, 

W ROSJI LUDOŻERSTWO, Wedle nadeszłych 
„ <vosji wiadomości, w ostatnich dniach zaszły w re- 
Onię objętym głodem pierwsze wypadki ludożerstwa. 
w KONKORDAT RUMUNII Z  WATYKANEM, 

- Bukaręszcio podpisano konkordat między Rumunią 


a Watykanem, Na mocy tegu konkordatu Rumunia 
uznaje rumuński Kościół katolicki, który dotychczas 
był tolerowasy. Pap eż zamianował dwóch biskupów 
dla Rumunii, 

EXPORT MARKI POLSKIEJ. Od listopada 1920 
roku do czerwca b. r. zatrzymano na odeinku zaw 
chodnim — Śląsk Cieszyński į pruski — wywożcnych 
marek poskich 57 nřlignów, koron austrjackich 2 
miljony, około pół miljońa marek niemieckich, craz 
80 tysięcy dolarów amerykańskich. 

To zaś, co przechodzi przez „zieloną gran'eę* 
usuwa się z pod kontroli władz celnych, W każdym 
razie zawodowi szmuglerży walutowi nie próbują 
nawet przewozić szmugłu przez granicę oficjalną. 

Tylko przygodni spekulanci tamtędy ryzykują 
a może im się uda, Można więc śmiało powiedzieć 
że Conajinnićj 10 razy więcej wywieziono. 

REWOLUCJA W INDJACH. Agitacja  bolszo 
w.óka w Indjach wydaje swojo owoce. Uzbrojone 
oddziały rewolucjonistów walczą z wojskami Angli 
na śmierć i życie. Powstańcy wymordowali wiele za- 
lóg angielskich i osady curopejsk e. Anglia zamierza 
oboćnie wysłać znaczne wzmocnienia wojskowe do 
Indyj i gotowa jest za wszelką. cenę utrzymać porzą- 
dek. Zamknięto jaknajściślej granice, by uniemażli. 
wić ag tację ze strony tureckiej i kemalisów. 

Bądź cobądź gwiazda Anglii zaczyna bledmąć, 

OLDRZYMIA KATASTROFA W CHINACH. Wo- 
dlo urzędowego sprawozdania, w czasie trzęsienia 
ziemi w Kwaniung zginęło dwieście tysięcy ludzi. — 


W promieniu 75 mil zniszczono zostały wszystkie 
domy. 
+ WALUTY, 

Kune  Sprzedsż 
Dolary Stanów Zjednoczonych 2350)—  2550.— 
Marki niemieckio 8), — B= 
Korony austryackie 2.30 2.50 
Korony czesko-słowackie B0-— 52— 


ra a = 

Odpowiedzi Redakcii. 
Ks, Szafryński, Łopaiya. „Niewiasta katol.“ adr 3 

od 1 września: Kraków, ul. św. Filipa 1. 17. Jest ts 
jedyna w Polsce gazeta katolicka dla kobiet. Dia 
dziewcząt osobnej gazety niema, chyba  „Służąca 
Polska", Kraków, Potockiego 14. — St. Głecki w Do- 
bryniu. Zarząd szkoły ma wnieść prośbę do Rady 
szkolnej powiatowej (dawniej okręgowej) z żądanie 
utworzenia klasy nadetatowej, gdyż z powodu wżl- 
kiej iiośzi dzieci nauka jest niemożliwa tak dla dzicei 
jak i dla nauczyciela uczącego. fowód ten jest d7- 
cydującym, ale musi być prawdziwym i nie praypi t 
kowym. Dlatego na dowód trzeba dołączyć do pru. 
by wykaz dzieci (ilość) z trzech ostatnich lat: aj cbo- 
wiązanych, b) zapisanych, e) uczęszezejących z każ- 
dogo poszczególnego roku nauki, tj. 1, 2, 8, 4, BD. 6, 
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Jeśli ten matematyczny dowód będzie dla Rady szk. 
powiat. przekonywującym — a takim bywa tylk» 
wtedy gdy ogólna liczba dzieci wynosi przeszło 120/1) 
bo inspektor musi otworzyć klasę nadetatową z 050- 
bnym nauczyciolem, a salę dla tej klasy musi znaleźć 
gmina, względnie R. szkolna miejscowa i dostarczyć 
jej wszystkiego, eo kierownik szkoły wykaże jako 
koniecznie potrzebne do uruchomienia nauki. Gdyty 
ugo zrobić nie chciała, należy wnieść zażalenie do 
Starostwa, a to ją zmusi. Z kuratorjum będzio w tej 
sprawie prowadził korespondencję inspektor, którego 
tylko wtedy pominąć można, jeśli się z nim wojrą 
prowadzić musi, bo jest np. niedbały, ałbo niedołężny. 
(IEEE AA E I PESEE ADI I "PTR SS ETA 


Za dział ogłoszeń Redakcja nie przyjmuje 
odpowiedzialnośc!. 


omawiany KK" || 
Znakomita broszurka ks. 87c. Teodorowicza 
Pa ta 


Dzisiejszy stosunek Episkopatu 
polskiego do Chrystusa i narodu 


już na wyczzrpaniu. 

Pozostała tylko niewielka liczua egzemplarzy. 
Chcesz mieć tą broszurkę? - Napisz jeszcze dziś 
kartkę do Administracji „Ludu Katolickiego", 

(EE = Kraków, ul. ; ul. św. Filipa L. 17. 


w Grybowie. 


Egzamin wstępny i wpisy dla kandydatów 
zamiejscowych odbędą się dn. 8, 9 i 10 
września. 

Kandydaci zamieszkali w Grybowie mają 
zgłaszać się w dni. 1, 2 i 3 września 


Dyrekcya Szkoły. 


NZ w 
EGUBIOŃY DOKUMENTY WOSSROWY Piotra Burgla 
z Podkościela, pow. Dąbrowy, - unieważnia się. 


Gospodarstwo I-morgowe 


2 mile ed Krakowa przy gościńcu o bardzo 
dobrej glebie sprzadiama wraz z dobrze ren- 
tującym się sklepem, domem mieszkalnym 
o 5 pokojach, budynkami gospodarczymi, 
inwentarzem żywym, martwym, i obsiewami 
za cenę 4000 dolarów. 
Zgłosić się pod adresem: Dr. Dziurzyński 
Lwów, pl. Bernardyński |, I1. 


| 
kraj. Szkoła Rolade. - Kowalska 


DO SPRZEDANIA MŁOCARNIA ręczna prawie no- 
wa — może być dv kieratu, cena przystępna. —: 
Piotr Janus, Rzędzin obok Tarnowa. 


UNIEWAŻNIA SIĘ kartę zwolnienia Michał Żołądź 
z Mikołajowie, pow. Tarnów. 


ZGUBIONE PAPIERY WOJSKOWE Jana Wegiow- 
skiego ze Szezepanowie, pow. : Pamów, unieważnia sią, 


EENE GEED SEN KANUKI KKA EEA 


= CEGŁVW =} 


ROR jakości i w każdej Ilości 
zaraz do nabycia 

x w cegielni T. LESIAKA i i Skip 

A i w Pasiece nT al ra Bugaju m pi 

EEE KG KE DENS REZ EIN 


Do sprzedania: 


1) 25 morgów dobrej roli, 5 morgów łąki, 
13 morgów lasu (sosny), z tego 6 morgow 
starszego, budynek z 4 pokoi i kuchni z przy- 
należytościami, budynek dla służby folwar- 
czej, stajnia, stodoła, 2 konie, 5 krów, 4 cic- 
lęta, sieczkarnia młocarnia, młynek i inny 
bogaty inwentarz żywy i martwy — 10 km. 
od stacji kolejowej w okołicy Tarnowa. 


Cena 15,900.0900 Mizp. 


2) Dom pźrterowy murowany, składający się 
z.8 pokoi i kuchni z przynależytościami, 
z koncesją na hotel i wyszynk i 38/4 morga 
dobrego gruntu w mieście — powiatowem 
w okolicy Tarnowa. 


Cena 3.090 dolarów. 


5) Dom 1-piętrowy wielki murowany, ponad 
20 ubikacyi wielkich i jasnych z możliwością 
wystawienia drugiego piętra, śliczny front, 
na jednej z głównych ulic Tarnowa. 


Cena 12.000 dolarów. 


Ze względu na nizką cenę należy się 
zgłaszać jak najrychlej: poważnym refle- 
ktantom udziela się informacyi (tylko oso- 
osobiście): 

Dr. Merz w kancelaryi adwokata 
Dra Maryana Mokrego w Tarnowie, na- 
przeciw Starostwa. 


| 
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ZGUBIONE PAPIERY wojskowe Piotra Pająka z Ja- 
downik mokrych, pow. Dąbrowa, unieważnia się. 


( NAKEADOWA KSIĘGARIKA 
JOZEFA PISZA 


| === W Tarnowie 


olrzymać można za dostarczony surowiec 
(skóry bydlęce, cielęce i t. d.) 


Fabryka skór Zawiadamia uprzejmie, że świeżo | 
: BRACH DZIKOWSKI I SKA: opuściły prasę książki: 
w Farnowie. „Najnowsza gospodarka w pasiece", z ilustra- 


cjami, Józefa Lorenza, prezesa Zwią- 
= zku powiat Tow. pszczełarskich w Krako- 


ZGUBIONE DOKUMENTY wojskowe Teodora Cu- wie, zawierające najważniejsze i najno= 
bra z Surowej, pow. Mielec, unieważnia się. wsze, na 25-cioletniej pracy i doświad= 
Pi | WWI wik WaW czeniu oparte wskazówki, jak należy 
UNIEWAŻNIAM zgubione tymczasowe zaświadcze- obeenie hodować pszczoły i ogólną Pe h 
nie demob. na imię Izydor Adamcz łupie *, W pasi eCe sini S AE > 
z EJ go zde Wróżby z rą%, SRÓW, kart, pisma, płsnot i t. p. 
urodz. w r. 1892 
AM M zza 3 aauina an jako zabawa towarzyska, A. Piszowa, 
SPRZEDAM DRZEWO buduleowe na jeden dom, a drugie, powiększone i ka bo 280 Kx 


Jakób Wilga, Ciężkowice. Poczta i kolej na miejscu. 


Porto pocztowe I opakowanie dolicza sie osobno. 


GRGANISTA, kawaler, dobrze polecany, poszukuje 


posady zaraz — może prowadzić kancelarję, kółko ja KA CK RE Bd. 

rolnicze lub inne czynności. — Zgłoszenia z poda- SKLEP KORŻENNY, rostauracja trafika i dom 

niem warunków. Wirstnik Gabrjel. Stanisławów, xl. ` z 3/, mor. ogrodu za dolary lub marki zaraz Ja 
Słowackiego l. 18. (oatoO zAĄ JAŃA sprzedania, Krakowiec, Krupiński, Malopolska. 
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oc 25. wrześmia do 5. października 1921. 


; gdzie nadarza się najkorzystniejsza sposobność do zaopatrzenia się we wszystko, co rol- 
| nikowi potrzebne. 


Legitymacye uczestnictwa wydają: 


| 
| W KRAKOWIE: W OŚWIĘCIMIU: 
Biuro Targów Wschodnich, Długa 1. i GI 
| Związek handl. Przem., Dunajewskiego 7 A rina heii 
Biuro Reklamy „Prasa“, Karmelicka 16. W PRZEWORSKU: 
| Polski Glob, Potockiego 3. < Polski Glob. 
| W SZCZAKOWEJ: 
Polski Glob. 
UWAGA: Na Targach Wschodnich odbędzie się pierwszy międzynarodowy konkurs orki 
parowej i motorowej i demonstrowanie narzędzi i maszyn rolniczych. 
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16 VAUD KATOLICKIE. Nr. 36 z du. 4 wsżednia 192 21 t A 


Ważne dla Amerykanów! | 


Poważna firma przemysłowa w Poznaniu, da- 

jąca zupełną gwarorancją powneści, zamierza poły- 

czyć za opłatą odsetek znaczniejszą ilość dsłarów 

w partjach nie niże] tysiąca w gotówoa lub czekach 

na czas najmniej jednego roku, celem zakupu 
maszyn. 

Pożyczkę zwróci się w dolarach, procenty opła- 
cać się będzie także w dolarach. 
Korzystna sposobność umieszczenia dolarów bez zmiany 
na inną walutę dla tych, którzy nie chcą jeszcze 
zamieniać dolarów, 

Zgłoszenia piśmiemnte z podaniem ilości dolarów 
oraz wysokości żądanego procentu uprasza się 
pod Nr. 8581 — do 


DO BIURA OGŁOSZEŃ 


64 POZNAN, UL. FR. 
zee zie Z L. 8. 
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BOM ROLNICZY ; 


"Zastępstwa Prościejowskiej Fabryki Maszyn Rolniczych 


F. WECHTERLEGO 
NOWY SĄCZ — ul. Firffmanowej L. 1. 
naprzeciw sądu 
poleca: Kieraty kryte 1i2 konne Wichterlego 7 Z. I, 
Młecarnie kieratowe z wytrzą*aczarni i sitem na kół. 
kach przewczowych, słynne 1 M. R. 18. Wichterie- 
go. Młocaraie ręczae L. M, K. Wichteriego. — Przy- 
a stawki uniwersalne. — Kompletne garuitury mio 
g sarniane z pasami skórzanemi Wicałerlego. — 
Młynki do czyszezenia zboża krajowe. — Sieczkar= 
g nie ręczne i kiera'owe. 
El 


UWAGA: Cenników nie wysyłamy. Zaraz zamówić I zsda- 
tkować, bo zapasy na wyczerpaniu. 
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STANISŁAW GUCWA, 
Krasiuskiego 821, 


artysta malarz, 


E oobddenaczaią zoo E | 


Tarnów, 
wykonuje malowanie kościołów, 


obrazów i złocanie ołtarzy po cenach przystępnych. 
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FIRMA 
PROTOKUŁOWARA 


4. Dział budowlany: 


; Rolniczym oraz wprost producentom, przy większych zamówieniach umówiony rabat. : 
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++ WAŻNE dla P.T. ROLNIKÓW, WŁAŚCICIELI ZIEMSKICH oraz PRZEDSIĘBIORSTW A" 


A. BODUCH 


poleca ze swych składów w miarę zapasów tylko wagonowo posyłki na nadchodzący sezon jesienny, 
Z działu nawozów sztucznych: 1. Superfosfat kostny, imączkę kościaną, siarczan amonowy, thomasynę 
oryginalną, żużle Martina, sole potasowe wysoko procentowe, ksjnit, wapno nawozowe. 
2. Produśty rolne: ziemniaki z ostatniego zbioru rychliki, późniejsze, pasza kukurudzana, grach, fasola, 
i wszelkie zboża, które są we wolnym handlu, 
3. Dział narzędzi rolniczych: Prowadzone pod fachowem kierownictwem, wszelkie ulepszone maszyny 
i narzędzia rolnicze, żniwiarki wiązałki, kosiarki, młocarnie ręczne i kieratowe z przyrządami czysz= 
czącejni, dla małych gospodarstw, młocarnie z uniwersalnemi przyrządami, sieczkarnie ręczne j kie- 
ratowe. Kieraty kryte jedno i dwukonne. Młynki do czysczenia zboła., 
Najlepszej jakości dachówkę ogniotrwałą, ASBIT, WIEK, ZENIT, zamawiającym 
wysyłam na żądanie fachowych pokrywaczy, wapno budowlane, cement portlandzki, : 
**,„ Dostawę uskutecznia się odwrotnie tylko hurtownie. Chrześcijańskim Spółkom, Kooperaty wom, Kółkom „+***, zeń 
Oy s 


ZYWIECG, RYNEK L. 22. 
MAŁOPOLSKA 


Cześć 


ludowi polskiemu miejskiemu i 


wiejskiemu I 


Oil czasu światowej wojny nastały ciężkie czasy dla przemysłu Bibułek i Tutek cygaretowych, powstało 
bowiem wiele fabryk konkurency jny ch, wyrabiających bibułki i tutki i to nieraz najgorszego gatunku. 
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w ləm morzu konkurencji musi zginąć „Połudka Bałdowskisgo”. O nie! Prawdziwi bowiem znawcy dobroci || 
„Pobadki* nie dają się zbałamuc:ć, ‘doskonale oni rozróżniają eo dobre a eo złe, dlalego też wszędzie 
i zawsze żądają tylko „Pohudki Beidowskiago". — Nie dawne to czasy, kiedy włościanin i robotnik tępill 
wszelkie Kluby, Grifony, Abadie, bo to były najgorszego gatunku wyroby wrogów naszych. Szłi do celu 
ława I zwyciężyłi, ba „Pobudka Bołdowskiego” w krótkim czasie rozpowszechniła się po wszystkich wioskach, |! 
kopalniach i warszlatach, a i dziś mimo podjazdowej konkurencji powinna ona dla swych zalet być roz- 
powszechnioną w całej Polsce. — A stanie się to tylko przez Was! A więc do dzieła Przyjaciele moi = I 
aby „Pobuuka' zawsze była górą! : l 


Wasz stary przyjaciel 


W. BEŁDOWSKI, KRAKÓW, UL. STAROWIŚLNA L. 26. 


Odpowledziałny redaktor: Ka. Franeiszek EU Wydawoa: Zwiąrek kateliwko-lndowy. | 
Czejionkami Erukapni „Głosu Narodu“ w Krakowie pod zarządom Romana Fake. j 


i 
| Ludziska to kupowali i palili, bo la nie mogłem dla wszystkich nastarczyć „POBUJKI". I zdawałoby się, że 


